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„IAIKO" na twardo
„Jajko” ukazuje się na scenie polskiej, kiedy równocześ—

nie grane jest z ciągle niesłabnącym powodzeniem w Pary—
żu. Wystawione w ubiegłym sezonie W mającym świetne
tradycje teatrze „Ateiier” na Montmartre w reżyserii jed—
nego z najambitniejszych'ludzi francuskiego teatru Andre
Barsacqia ściąga co wieczór —— już drugi rok — tłumy pru-
bliczności, Bawi się ona doskonale na przedstawieniu i po—
dziwia znakomitą grę młodego Jacques Duby, który okazał
się rewelacją aktorską sezonu. To nazwisko warto zapa—
miętać. Z pewnością spotkamy się z nim jeszcze w teatrze
i filmie francuskim.
Nazwisko autora „Jajka” Feliciena Marceau niewiele

mówi widzowi polskiemu .Niezbyt wiele zresztą mówiło ono
— do roku ubiegłego —— także widzowi francuskiemu. Mar—
ceau debiutował jako dramatopisarz w roku 1954 sztuką
„Caterina”, która mimo życzliwego przyjęcia przez krytykę
przeszła bez Większego Wrażenia. Poza tym zajmował się
krytyką literacką i pisał powieści. Jedna z nich „Elans-du
coeur” (Porywy serca) zdobyła nawet w roku 1955 „Prix
Interallie”. Druga „Cha-ir et cuir”. (Ciało i skóra) dała
właśnie „Jajku” postać bohatera i schemat akcji.
Bohater ten nazywa się Magis i jest „szarym człowie-

kiem”, skromnym urzędnikiem ~paryskim, naiwnym i pocz-
ciwym. Niezręcznie poczyna sobie w miłości iw życiu co—

dziennym, w małżeństwie i w biurze. I przy tym czuje się
samotny wobec świata otoczonego skorupą jak jajko i rzą—
dzącego się swoistym „systemem” zasad, racji, idei. Magis
stara się poznać ten „system”. Zdobywa gorzką wiedzę
o nim. Zdobywa ją poprzez drobne podłości ,a potem szan-
taż i zbrodnię. Teraz dopiero ma prawdę o świecie. Przebił
jego skorupę. Okazała się ona w gruncie rzeczy nie zbyt
oporna — jak w jajku, I wreszcie usadowił się mocno
W społeczeństwie. Dopasował się do niego i zatriumfował.

„Jajko” jest komedią — bardzo śmieszną, cyniczną, szy-derczą. Ale i bardzo gorzką zarazem. Głupota, podłość,zbrodnia — nic ponadto. Oto jaki jest świat, ugotowanyw sztuce tej na twardo. Marceau znajduje się gdzieś blisko
tego nurtu literatury francuskiej, który topi rzeczywistość
W pesymizmie i zdziera z niej Wszelkie złudzenia. Nie przy-pisuje jej jednak bezsensu. „System”, do którego poznaniadochodzi Magis, ma swój sens, ale jest to sens zbrodniczy.
„Jajko” uderza Widza także niezwykłością formy dram —

tycznej, która z pewnością nastręcza teatrowi niejednątrudność w realizacji ale która zachęca do» oryginalnych
rozwiązań scenicznych. Jest to właściwie jeden Wielki mo—
nolog, można by powiedzieć monolog z ilustracjami. Kome-dia ta ma w sobie coś z teatru «opowiadającego, teatru Bre-chta czy Piscatora.
Magis —— już wzbogacony o wszystkie doświadczenia ży-

ciowe — opowiada publiczności o swej drodze do zdobycia
„systemu”. Opowiada i raz po raz zaczyna grać w różnych
fragmentach swego życia. Jest w tym coś z filmowego cofa-
nia się wstecz. Rzecz dzieje się w dwóch różnych czasach ——

w czasie opowiadania i w czasie przedstawianych obrazów.
Magis ustawicznie przechodzi z jednej rzeczywistości w dru-
gą. Raz jest człowiekiem mającym już całą tę historię za
sobą, to znów bierze udział w przedstawieniu jakiegoś epi—
zodu swego życia. To wszystko odbywa się bez żadnychprzejść, bezpośrednio i naturalnie. Stopniowo Magis dogania
w czasie swoje opowiadanie i na końcu dochodzi do mo-mentu współczesnego i zarazem do punktu wyjściowego.
Ale końcowe słowa: „To jest system” mają dla słuchacza
już zupełnie inną, bogatszą treść niż te same słowa wypo-wiedziane na początku,
„Jajko” jest sztuką bardzo paryską. Paryską w dialoguidowcip-ie, paryską w atmosferze i sytuacjach, paryską

w cynizmie i sceptycyzmie. Jak zagra ona na polskiej sce-nie? Jak trafi do publiczności warszawskiej?
August Grodzicki
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